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Lodz Piotra Kośćioł Rzymfki nie bez KOTWIC wiedie, 
KORSAK zacny KANONIK ma one w Sygnedie. 


Do Wielmożnego Nayprzewielebnieyfzego w Bogu 
{mai Kéiedza MECENASA. 


y Orliwosé Twoia ku Bogu całemu światu Palemonfkiemu'wiadoma,ja- 

| ko honor BOGARODZICY niesfatygowanie promowuje, tak też cuda 

_, Jey w OBRAZIE ROZANOSTOCKIM, aby Sie głośno przed światem 

Al promulgowaly, wychodzą z ćieniów drukarfkich, pod zafzezytem Two- 

—— jego W. Nayprzewielebnieyfzy Mći X. KANONIKU IMIENIA, które od 

ftaroZytnych wiekow w przefzlachetnéy trwaiąc rodowitośći, znakomite cnotą, 

pobożnością, nauką,doftoieńftwy, meftwem, dzielnoscia, hoynośćią ku świątnicom 
Pańfkim fawi sie w Oyczyznie i w zagranicznych kraiach. 

- DOM Twoy przezacny ieft miefzkalną Cnot, Honorów Bazyliką; widziała to i 
widźi Sarmacya w Jego Rodakach Synach fwoich życzliwych, widźi z nami nie 
mniey i w Tobie,ktory i obfitośćią darów Bofkich, iwyborem enot wyfokich, i zna- 
komitemi w Kościele Bożym zafługami takes okazały, iż wyfokie Kośćioła Bożego 
Prelatury, niepoślednie w Oyczyznie godnośći dawno tego dla siebie ufzczęśli- 
wienia Zadaia, by Twoiey'Ofoby przezacnośćią i godnośćją zdobione były. Nie ma 
bowiem chwalebnego z Niebios rodem przymiotu,ktoryby i w Tobie, i w Domu 
Twoim nie gofpodarowal;nie ma Godnośći,któraby w nip nie dźiedźiczyła. Jeśli mą- 
drośći i pobożnośći opyt? te w Archaniele Hierarchii Kośćielney, Nayprzewiele- 
bnieyfzym Jaśnie Wielmoż;RAFALE KORSAKU, Pinfkim R.P.1633. Bifkupie, (a) 
4 w R.P:1637. Metropolićie caley Rusi, z Rzymfkim Kościołem S. zjednoczoney, 
Prałacką przezornośćią, 4 Pafteriką czułośćią, Niebu i Ziemi swiedily. 

Jeśli o głębokiey pokorze, 4 wyfokiey świątobliwośći kwerenda? te dZiwnym w 
rodzajach Pańfkich trefunkiem, miro cafu w KAZIMIERZU KORSAKU nadarzone, 
całe Wielkie Ksieftwo Litewfkie admiruje; On abowiem na wzór Syna Bożego, 
z wielkiego dobrowolnie dźiedźictwa wyzuwfzy śię (P) od Rycerfkiego Kiryfa, w 
którym dzielnie nieprzyjaćłoł Oyczyzny płofzył i gromił (e) do kmiecey przybrał 
śię łachmany, w przód Puftelnikiem, potym fwego Poddanego poflufznikiem,{wey 
Sioftry rodzoney wiesniakiem, niewolnikiem mniemanym, ćichośći, fzczerośći, 
powolnośći, pracowitośći, Bogomyślnośći zwierciadłem, dla wfzyftkich jawnym, 
4 po świętey śmierći, Chryftufowym (tufzym) ftal sie fpolecznikiem, wfpol-Krolem 
Niebios, wfpół- wiecznikiem chwały; co jeft wyżfzym nad Trony honorem. 

Jeśli o Senatorfkich bada śię kto Krzeflach? (Te, PIOTR Wojewoda Polocki R.P. 
1538. JOZEF Wojewoda Mścifławfki, JAN Kafztelan Polocki, Marfzalek W.W.X. 
L. (d) wR.1611. przy deklarowanym fobie Województwie Smoleńfkim. (e) JAN 
także drugi Kafztelan Polocki, w R. P. 1661. KORSAKOWIE, zasiadaiąc, zdrową 
radą, życzliwą uprzeymośćią, miley Oyczyzny całość, jey rodaków wolność,Praw 
obferwancyą, usilnie powiękfzali, podwyZ(zali. x : 

Jesli o Wojewodzkich i Powiatewych Urzedach i Dygnitarftwach mowa? tych 

nie- 

(a) Paneg: fees altera Ruffia. (b) Dominicus Podolec S.¿7. in Mif: poft hum: 

(c) Naramow: in facie rerum Sarmat: Fol: 313. (d) Confi; 1667. fol 16, 6 Ans 

1616, (e) Niesiecki Tom: 2. flemm: Korfak Fok 617. 
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(a). 


śći, ini iedotknioney dobra pofpolitego całośći, w Ziemftwach i Grodach pomnaża 
Sie. Wielkichby trzeba foliałów, na zrejefirowanie przeniesionych juz do wieczno- 
śći Bohatyrów, podpor niegdy i Puklerzöw Rze*zypol politey, Quor um Namina Ee 
in libro vita. Ich Imiona z kSiegi żywota, na te przenośić karte nie przyftoi, Pios 
D lko Manes, głębokim cum voto pacis. milczeniem wenerüjem. Dość Honoru i ffa- 

y Imięniowi fvemu przyczyniaią Zyigey dźiś, ( 4 Bog day i w naypöZnieyfze 
wieki ‚) Wielmożni KORSAKOWIE IGNACY Stolnik, FRANCISZEK Pod czafzy, 
IGNACY Łowczy, JOZEF Horodniczy, LUDWIK. Skarbnik, TROJAN Podwoje- 
wodźi, STEFAN Podftarośći, MICHAŁ Sedzia Pograniczny, HILARY Rotmiftrz i 
Lantwoyt, JAN Rotmiftrz Połoccy, KAZIMIERZ "Sędzia Grodzki Nowogrodzki, 
ALEXANDER Skarbnik Orfzańlki Starofta Mielnicki, JERZY Starofta Kufzlicki, 
STEFAN Rotmiftrz Smoleńfki HIPOLIT Starefts Wielatycki i inni. 

Jeśli o mężnych Kawalerack rośćie kweftya? zaaydujeśie do tych czas w Woje- 
wodzi wie Polockim, w granicach Mofkiewfkich, Pole lub bojowilko, nazwane Kor- 
fakowe; 12 na nim fami tylo KORSAKOWIE do potyczki zebrani,woyfko Mofkiew= 
fkie trupem położyli (a) Bronili mocno domowy m komputem Połocka, á za rodo- 
wita Oycz zyzny wolność od przySiego-Iomcy Mofkwićina w niewolą D zabrani 
Roku P. 1564. 

Ma i dopiero Rzeczpofpolita Zarliwych w tym Imięniu Obrońcow: JAN Pifarz 
Woytkowy, Chorazy dedi JAN Marfzal kowicz Upicki, MARCIN Chorazyc 
Nowogrodz: JOZEF, JAN, LEONARD Chor azycowie Smoleńfcy, BENEDYKT, 
TROJAN, IGNACY, TADEUSZ Straźnikowiczowie Smoleńfcy, IGNACY woy- 
fkowicz Połocki, ANTONI, JOZEF Podftolicowie i PodwojewodZicowie Nowo- 
grodzc y, mężsia to nader i waleczna Kawalerya, gotowa za świętość Kościoła, 
uczćiwość Praw i fwobod, za w ladze Majeftatu, Doftoyność Szlacheétwa, do ofta- 
tniego walczyć. Długi i mnogi poczet tego Imienia Rycerzów, ktorzy dobru i 
Page phe it Oyczyzny pod Ufarfkiemi i Petyor fkiemi Znakami zfzczerey miłośći fu- 
Za. Jeśli o mieniu zachodźi pyfanie? wiedZiec nal eży, iż od przysśćia Przezacnego 
z Korfyki Protoplafty KORSAKOW. za Swidrigiefa Wielkiego Ksigzecia Litew- 
fkiego, ( który suSiofre f fwa Małżeńikim fprzymierzył związkiem, a znią mnogi ie 
w pofagu Włość ; począwfzy od Głębokiego na Białey Rusi, aZ do Zawoloc'a od- 
dał, ) fzerokie po dzis dźień tego IMIENIA rozprzeftrzeniaią $ się Fortuny. Od dóbr 
różny ch, różność Przydomków, lub przemianków W podpi fy wefzla: Jedni Pocza- 
pow/cy, Htuboccy, drudzy Hotubitcy, Borkof: fapiowie, inni Udź Zielt cy, Sowiczowie, 
wfzyfcy z je dnego Pierworodzca ku ufzczęśli wieniu Sarmacki ego świ ata urodze- 
ni, jednym się Kleynotem ! [zczycg, pröcz,tey różnicy akcydentalney, iż jedni na 
Tarczy, drudzy w Hełmie dwie Kotwice ogniwem zkute kładą. Mają i tych wie- 
ków dość maiętnośći, chleba z gębę, bo Za aden z ich progów głodny nie wyfzedł. 
Chleb zaś ten niegr ratyfkowy, lecz abo fwoją ra cą,abo Przodków krwawemi zno- 

ami nabyty; albowiem na I (kich, Deputackict 1. Kotnmiffarfkich, i innych Funk- 
cyach publicznych zęby z: 'adlízy, na woynach żyćie potra¢ili, i dźiś do oftatniey 
kropli krew włafhą Fidei, Regi & Legi poświęcają. 


à Jesli 
(a) Niesiecki Tom: 2, Fol: 616, 


niezliczona liczba, od kilka wieków, i po dZi$dZiefi nantrzymanie $. fprawiedliwó» 


Jeśli kto hoynosci ku Bogu fzuka? w Domu KORSAKOW, równa Krolewhkiey 
Ízczodrota „zwis 'kopomng miefzka Sławą. Obligowane mn fa święte Wendicantt- 
um, i zniemi kommunikuiące Zakony, którym Kościoły i Klafztory, fzczodrobli- 
we I? MIENIA tego rece wybudowaly. 

Nafz Kaznodźieyfki Zakon obowiązan jet Fundatorfkiemu Imięniowi od JANA 
Sedz Ziego Zi emfkiego Ofzmiahlk: w Oftrowcu doftatecznie ufundowany. Pała DO- 
MINIKA Pochodnia mi iłośćią i i wdźięcznośćią ku dobroczynnemu Domowi, 4 na- 
czolna Patryarchy Jutrzeńka coraz mu meliores Soles znamienuje, fprzyja, i u nie- 
bios prosi; aby żefzli w Bogu, in fplendoribus Santorum, à Zyjacy jefzcze na $wie- 
Ce, miedzy swiatlami Krol leftw W naydluzize świećili lata. "Te wota kandor ferca 

całego Zakonu Nafzego, gdy codźieńnie przed Bogiem oświadcza, ma dolą, i ćie- 
fzenia się dëi z przykładnych. 4 uczonych inclyti Nominis wipol- Braći fwoich 
VINCENTEGO i BENEDYKTA Domini ikanów, (iż fzpe eninge ych juz in Theolo- 
gia Beatorum TADEUSZA i RAYMUNDA nie Siegamy,) 1 fzczycenia śię przed 
ludźmi, nieprzebranem: cnych KORSAKOW Faworami. Swieza Dobroczynność 
WielmoZnego KAZIMIERZA SedZiego Grodzkiego Nowogrödzkiego, obficie wy- 
lała sie na fj prowadzenie i fatentowanie giedmtygodniowey Miffyi nafzey, nieda- 
wno w No wogrödku adprawioney. Za którey pożytki, należ: uh Jemu, Jego oraz 
Przezacney Lawinii Wielmożney z WOYN IILOWICZOW E RANCISZCE nagro- 
de z niebios ftokrotne ą fumniennie uz: jajemy; Farfki w Glebokim Koséiol ufundo- 
wahy dobra preben da opatrzony, z głębok ośći ferca wfzech P arafiano w Fundator- 
fką 1 KORSA KOW flawe doniebios wynosi: (a) Axaltent-eum in Ecclefia Plebis. 

Swieći ognifta BAZYLEGO Kolumna, Bogomod! nemi flużbami w Bere >ZWwecZu, 
(b)niez zgafla ; wiecznie ku Fundatorfk iey Fami lii płomieniejąc w dzięc znos 

Złożone na krzyż Seraficznego PATRYARCHY Ręce, poprzyś egaja 1 na wies 
czną Fundatorfkiemu IMIENIOWI przed Bogiem ufluge, dając Į parol, zranioną JE- 
ZUSA ręką, iż w Udziel le i w Hubinie, wiecznie modły zań Archanjel [kie, i Mawa 
Jego nie uf anie 

A Glebokim potroyne świątobliwego Karmelu Gwiazdy, nowe Honorów, A 
nigdy niezachodne fłoń ice przed wroty FundatorÍ fkiego Domu, (c) modlą dźienną 
i nocną z Niebios fprowadzone znamienują. 

Płomienifte " AuguRyna Serce, w fwych Kanonikach Regularnych: w Wilnie na 
Zatzeczu, xd£iecz znośćią ku Fündatorik ey goreje dobroczynnośći; iw tedy zga- 
śnie, gdy oftatni puls ferc ludzkich wybije. 

W tych i dedu Swiz ątyn niach i Klafztorach, równą Krolewfkiey liberal: 3 KOR- 
SAKOW e gowanych, iż cześć Boga i Honorjego rozfzer zasię Matki, idźie fe- 
kwit, Że się Br błogofławieńftwo Niebios, i wiec zne na Fundatorów Sukceflo- 
ry, na Potomftwa Poromki, na Wnuków Prawnuki, aż do fetnego pokolenia zles 
wa,i zpły wać bedZie-zbawienie, pamięć ktemu hoynośći $. nieśmiertelna, przed 
Niebem i Ziemią uieprzeftanie: Memorzale tuum in generationem 65 generatio We 
Ten dank, od nas niepoZytecznych Miffyonarzöw maćie, Ze Boga cześć pet nnaza- 
cie, Honor MARYI Panny wyfoko pomykaćie; ztąd W lafzego IM TENIA Z-leta zna- 
komita wiekowaé będźie bez przywary. Wiećie pewnie, iz Boga-Rodźica MA- 

RYA 

(a) Conflit: 1641. Fol:30, (b) Conflit; 1647. Fol: 16. (c) Con(i: 1662, Fol: 30: 


RYA mare gratiarum, morze jeft łafk Bożych, w niey przeto fwojeśćie zdawną 
zenurzy!i KOTWY, jedyną po Bogu doczeftych i wiecznych fzczęśliwośći na- 
dzieję zakładając. 

Świat ten mizerny jet właśćiwie morze, z przyrodzenia burzliwe i niebefpie- 
czne. Ile w Oceanie odnog, tyle na świecie kondycyi, ile na morzu bałwanów, 
fal, wałów, tyle w Żyćiu świeckim niepomyślnych przypadków,niebeśpieczeńftyy 
flawy, zdrowia, Żyćia, Nedzny człek ksZdy, jeft fortu: y i fatów igrzyfkiem. 
Jako na żegludze, gdy śię poczną upornie wiatry z fobą Śćierać, i z t łębią nur= 
tami moríkiemi miefzad, wtedy łódz, lub okręt zatapiaią; tak na świecie żyjący, 
miedzy walką fzczęśćia i niefzczęśćia pograzeni bywają ludzie, beśpieczną na- 
dzieją po upłynnych światowośćiach Zegluiacy. Lecz kto śię do Kotwicy nae 
dzici w Bogu przykrępuje, do prawdźiwey przywiąże pobożnośći, ten we wizyt- 
kich fpokoynie i befpiecznie zafypia niebespieczetiftwach, i nad rozjawioną na» 
trząfa śię przepaśćią, iż go nietylko pozrzeć, ale nawet i dotkąć nie zdąża. (a) 
Doznal tego Juflus Lipfius, i wyznał: Ef mare quoddam hac vita; fluRus in ea 
afidui, in quibus nihil firmum, nifi ad anchoram alliges pietatis vera. 

IMIĘ Wafze Jaśńie WW. KORSAKOWIE, przywiazalo fwe powodzenia ad 
anchoram vere pietatis, do Kotwy prawey poboZnosdi, to jeft woli Naywyżfze- 
go: Bo wewfzyftkich dźiełach do niey śię ftofujećie;wfzelkie fwe fprawy na niey 
zafadzacie. Nawa Down Wafzego od kilku wieków po morzu świata Europey= 
fkiego pływa, przećie we wfzyftkich wirach, zakrętach, niebeśpieczeńftwach fa- 
talnych, caliśćie dotąd, na Honorze i flawie niefkaZeni. Późnieyfze nierównie 
za Was Familie były, już ich i-$ladu nie ftalo, Co to zaprzyczyna tak dlugiey 
trwałośći, i rozrodzenia śię Wafzego ludnego, licznego i ślicznego? Odpo- 
wiedź gotowa: bośćie nie w świećie, ani w jego doftatkach, i fukceflach wiro- 
watych, ( gdzie topielifko i wieczna zawfze zguba, ) lecz w owym kryfztalo- 
wym nayczyftfzym, i nayprzezroczyfifzym morzu, przed Majeftatem BOGA w 
łatki rozlanym, o którym Jan S. Et in con/pettu ejus tanguam mare vitreum fimi- 
le cryfłallo; to jet, w Niepokalaney Pannie MARYI, Herbowne Kotwy fwoje 
zanurzyli. 

Ze PIOTR DUNIN z Danii do Poltkiey przybyly, wyfypaniem przywiezio- 
nych z fobą fkarbów, Siedmdziesigt Kośćiołów z ćiofanego kamienia w Krako- 
wie, Wrocławiu, i po innych miaftach i miafteczkach wybudowal, obiecała mu 
zato MARYA rozmnożenie płodu w doczefnośći, chwały w wieczności: do- 
trzymał Syn Jedynak Jey Boży, za 70. Kościołów, Sie dmdzieśiąt i pięć Familii 
z jego lędźwi na świat Polfki, z henorem i doftatkami wyprowadził. 

Rozplodzenie wielu Domów JJ. WW. KORSAKOW, i do dźiś dnia z kolligo- 
wanie sie z raywyZízemi Familiami, jako to z SAPIEHAMI, przez PETRONIL- 
LĘ KORSAKOWNĘ SAPIEZYNĘ Pifarzownę Lit: przez PIOTRA KORSAKA 
Wojewodę Połockiego, z MARYNA Córka PAWŁA SAPIEHY Wojewody No- 
wogródzkiego zaślubionego R. 1538. z OGINSKIEMI przez KORSAKOWNĘ 
OGINSKĄ Miecznikową Lit: i przez BARBARĘ KORSAKOWNĘ DYMITRĄ 
OGIŃSKIEGO Corke, z KURCZAMI przez APOLLONIĄ KORSAKOWNĘ 

MAR- 


(a) Lipf? Cent: 1. Epift: 52, Cent: 2. Epif: 31, 


MARCINA KURCZA Wojewody Derpfkiego Małżonkę, z POŁUBINSKIEMI 
przez KORSAKOWNĘ MICHAŁOWĄ POŁUBINSKĄ Sędzinę Ziemfka $o- 
mimfką, z temi i z innemi JJ. WW. Domami WW. KORSAKOW, ktemu Ich po 
dźiś dźień we czéi t flawie perfewerowanie, fprawiły nieomylnie Fundufze od 
nich uczynione tak wiele Kościołów i Klafztorów, na honor BOGA i Matki Jego 
MARYI. 

Wylat sie ten Dom z hoynośćią na pomnożenie chwały MARYI; Ona też jako 
niezgruntowane i nieobrzeżone morze, Z wfzyftkim błogofławieńftwem na tak 
wiele Wafzych rozlała sie Familii. Wy w niey centrum, lub gruntu wfzech 
fzczęśliwośći i fpokoynośći fzukaćie; Ona też wzajem Herbownych Kotwie Wa- 
fzych faworyzujacym Í „je śię morzem. Więc Że z malnezkiego Stoku-RoZanego, 
w Ocean Cudów i Łafk Bożych po W. X. Lit: rozpływa sie, wfzyftkie jego kra- 
je, Zmudzkie, Rufkie, [nflantfkie, Kurlandfkie, (jako Ni! cały Egypt) na doczefny 
i wieczńy pożytek oblewa; ku Imieniowi przeto Wafzemu, po tych Ksieftwach 
rozległemu, w Senatorye, Urzędy i Dygnitarftwa rozrofłemu to nieograniczone 
Cudów morze, na glebíze ferc i Kleynotow Wafzych w nim zanurzenie śię, 
dźiennemi i nocnemi modlitwami fprowadzamy. 

Abyś Wielmożny Nayprzewielebnieyfzy Méi X. KANONIKU Dobrodzieju, za 
okazaną ku MARYI hoyność w promowowaniu przed światem Jey flawy, obfi- 
die z tego Lafk Morza czerpał dla siebie pelne ich wymiary, przy fortunach i 
niezmiernych zafzczytach. A iako przez dźiwne MARYI fprawy z Drnkarfkich 
dieniów fwa fzczodrobliwa ręką na publiczne wyprowadzafz światło, tak też, 
który jaśnieiefz godnośćią, mądrością, świątobliwośćią; jaśniey na wyfokich Ko- 
&ciola S. Urzędach w nieprzeżyte lata, uprzeymemi zyczym feremi, W Wilnie 
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pod czas uroczyftey Mifiyi R. P.1762. w Czerwcu. 


Wielmożnego Nayprzewielebniey[zego w Bogu 


W. N. W. MP. D. 


Naynizsi Słudzy i Bogo-modley 
? 9 i a e 7 r , 
Kdicza z Konwentu Rozano-Stockiego Zakonu Kaznodz: 
Prowin: S. Anjota Stróża, Mijyonarze po X.Lit: predykujacyo 


BENE- 
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BENEDICTIO IMAGINIS. 


nnd Domini1662.Menfe Novembri die 19. in Fefto Przefentationis Beatiffimse Vir- 
ginis, de mandato Illuftriffimi ac Reverendiffimi Domini Domini GEORGII BIAŁ- 
LOZOR Epifcopi Vilnenfis, per me CASIMIRUM Joannem WOYSZNAROWICZ Can- 
cellarium Dicecefis Vilnenfis Sac: Reg: Maj: Secretarium, Imago Beatiffimæ Virginis, 
in bonis Magnifici Doni FELICIS TYSZKIEWICZ Dapiferi Derpatenfis, diétis Roża- 
ny-Stok, juxta preefcriptum Pontificalis, pluribus adftantibus de Clero, eft benedicta. 
In cujus rei fidem manu propria fubferibo. Datum Dabrovize 1662. Novembris 22. 
CASIMIRUS JOANNES WOYSZNAROWICZ Cancellarius 
Dicecefis Vilnenfis. spp. (L.S.) 
COMMISSIO -ASSIGNATUR 
GEORGIUS BIALLOZOR 
DEI & Apoftolicse Sedis Gratià Epifcopus Vilnenfis. 
Erilluftri & Adm: Rever: Domino GEORGIO MICHAELI BIENICKI 
Cuftodi, Prelato Vilnen: Regenti Majoris Cancellarie M.D.L. Illufir: 
€? Admod: Rndo Domino CASIMIRO JOANNI WOYSZNAROWICZ 
Cancellario Diecefis nofire Vilnen: Nobis in Chrifto dilectis falutem in Do- 
mino. Cum ad aures noftras devenerit in loco Rozany-Stok ditto poffeffionis 
Magnifici ac Generofi Dni FELICIS ABRAH AMOWICZ TYSZKIEWICZ 
Dapiferi Derpaten: Difiriétus Grodnen: noftre vero Diecefis Vilnen: ad 
Imaginem Beatifime MARIA Virginis ab aliquo tempore concurfus po- 
puli fieri fub eo pretextu, quod aliquot ibi edita fuerint, Gin dies edantur 
miracula, volentes ed,quá pe[Jumus diligenti ES folicitudine, quemadmodum 
ex SoGonc: Triden: decreto tenemur,de ipforum miraculorum veritate ingui- 
rere, Vobis, de quorum folertić, pietate, ES fide plurimim confidimus, com- 
mittimus, ES mandamus, ut ad locum fupra fcriptum accedatis, & omni dili- 
genti E indagine de permiffis informationem afumatis, Sad nos referatis, 
ut, quid deinceps fentiendum fit, cum Theologorum © aliorum piorum viro- 
rum confilio, deliberare valeamus. ' Dantes vobis barum: ferie facultatem 
quaftunque cujujvis gradus €S conditionis perfonas, ad perbibendum fuper 
premiffis, veritatis teftimonium,omnibus remediis de Jure opportunis, cogen- 
di, aliaque faciendi, gerendi & exequendi, que in premiffis, ES circa ea ne- 
ceffaria fuerint, feu quomodolibet congrua. In quorum fidem prefentes manu 
nofira fignatas, figillé nofiró firmare mandavimus. Datt: Vilne, die 11. 
Maji. Annö Domini 1662. 
GEORGIUS Epifcopus Vilnenfis mpp. CLS.) 
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Inquifitic fupra Miraculum. 
"ANnb Domini 1662. Julii x. de mandato Illi ac Rudmi Dni D. GEOR- 
GII LIALLOZOR Zpifopi Vilnen: fpecialibus Ime Celfitucinis re- 
quij:ius literis, fuper miraculorum, ad Imaginem Bue Firg: Rozano- Sto- 
cen: inguifitionem, previa innote fcentid ac per varias Ecclefias publicaticne 
facia, ut populus ad defignatum defcenderet locum, ac juramenta expleret 
in obtentis per miraculofam Imaginem B. Virginis gratis horum, que nomi- 
na propria manu connotavi, excepi juramenta. Reliqua. miracula in bec li- 
bro con{cripta,ob abfentiam plurium non funt juramento comprobata. In qug: 
rum fidem manu propria fubfcribo: Adium in Aula Rożany-Stok di&a, 
Annó, Menfe, die quo fupra. 
Cafimirus Joannes Woyfznarowicz Cancellarius Dioecefis Vilnen: 


ad hunc Altum Inquifitionis Commifarius mpp. 


APPROBATIO IMAGINIS. 
ALEXANDER In MACIEJOW SAPIEMA 
DEI & Apoftolicae Sedis Gratia Epifcopus Vilnenfis, 
Nfinita DEI bonitas, que humani generis pretium univerfum, B. Virgin 
Matri concredere dignata eft, damnationis etiam nofire chirographum, 
quem per reatum print bominis pofieriz: inferis dediffe noftebatur, non fine 
Regia Virgine Davidica voluit exclvere, € abolere: in ejus enim Utero,my- 
fico ffiramine Verbum eternum, carnem fufcipiens, nobis jam incarnatum 
€ convi ceratum, défperate jam nofire falutis, [pem certifjimam reddidit ac 
reftituit, ES de fervitute jam libertatem, de morte triumphum, de felici æ- 
ternitate letitiam redintegrawit, adeo, ut ipfa quoque Regina celorum, in 
cujus. fe daufit vifcera DEI Filius faclus Homo, non de tanto honoris fui 
Jafiigio elata, fed pro dignitate læra, in mirabili fuo cantico decantaret; Ec- 
ce ex hoc Beatam me dicent omnes generationes,quia fecit mihi magna, 
qui potens eft. Magna verd pofidere fe vidit, quando celi terreg Opifi- 
cem, caftis geftavit vifteribus. Magna C ipfa fatit, cum Advocata populi 
Chrifliani © pervigil Exoratrix ad Regem, quem genuit, pro nobis interce= 
dit. Innotuit in medio terra, etiam in extremis orbis partibus, ac ab exor- 
diis nafcentis Ecclefie ad noflra etiam pervenit tempora, cum in M.D.Lit: 
in Diftrilu Greduen: in bonis Peril: ac Magnifid Dni Felicis Tyfzkiewicz 
Dapiferi Derpaten: Y Confortis ipfius terrefiribus Rogany- Stok i 
tce 


Diecefis noftre Pilnen: ad cultifimam ejufdem Dei-Pare Virginis Imagi- 
nem flores apparuerunt in terra nofira, quos in varia; gr tiurum areolas, 
funmus ille Bortulanus mira difiinxit arte, ac in odorem illorua., e longi 
quis etiam partibus currant omnes, pedes, oculos, vitam etian: anıjam. re- 
cepturi ES ad prefens varia gratiarum experin enta ( uti ex Jeria 1. quifiti- 
one per Commiffarios nofiros legitime infiitutó tefiimoniiją, fide agnor ut. ue 
zriufg, fexus bominum etiam juramento comprobatis nobis liquet; nuits ad 
eam lacram Iconem, voti causd accurrentes miraculose indies recipiunt. Ai ie 
gitur Dnus in Sandis fuis laudari jubetur,quanto magis in veneratiche Ma- 
tris fue exultantibus onnium animis collauaari, & venerabilis ejus Imago, 
que exaltata fuper fydera celorum Regina fiellato fedet folie, venerari de- 
ber? Iconem itag, B. Y. Marie Rcżano-Siccen: 101 gratiis fupernaturalibus 
illufirem,tot miraculis nolilem © decoram debito vitu cclendam © honoran- 
dám, omnibus per Diecefim Vilnen:& aliis, ad qucrum notitiam prefentes 
nofire litere pervenerint, Afi Fidelibus decernimus, declaramus ŚĆ pro» 
mulgamus, Urg inibi in Rożany Siok Sacellum vel Oratorium,alids Ecclee 
fia in honcrem Dei-Pare Virginis Marie de nova radice exflruatur funde- 
Zur, ac dotetur, ibidemá, omnia oficia tam diurna,qudm noćlurna per Sacer- 
dotes tam Regulares quám fecularesad illum locum adbibendos © applicane 
dos liberé ac licite peragantur, omniag, Sacramenta ( fine prejudicio tamen 
© prepeditione Ordinaricrum illius Tervitcrii Parochorum) rite ac legitime 
adminifirentur, facultatem damus concedinus, & indulgemus, Authoritate no- 
fira Ordinaria in Dei Nomine. In quorum fidem ac robur, prefentes manu 
uoftra fubfcrilimus, figillód, nofiró communiri juffimus. DatVilne in Refiden- 
tia nofira. Die 20. Junii. Annó Domini 167 8. 
ALEXANDER SAPIEHA Epifcopus Vilnens: mpp. (L.S.) 
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APPROBAWIO CENSORS. 
In Roaany:Stok die 22. Juli, Anno Domini 1673. 
IMPRIMATUR. 

NICOLAUS SŁUPSKI Epifcopus Gratianopolitanus, Cuftes & Admi- 
niftrator in Spiritualibus Generalis Vilnenfis mpp. 
FACULTAS SUPERIORIS. 

AR. Hilarion Deltowicz S.T. Mag: Prior Seynenfis Striétioris obfervan- 
tie, Vicarius Provin: Province Lit: S Angeli Cufioais, Ord: Pred: Li- 
brum 


brum Miraculorum Imaginis BP.M. Rofe-Stoc: Polonico Idiomate. Glanfo- 
wny y prześliczny Miesiąc nuncupatum,cura ES labore Radi Patris Fr.Ga- 
brielis Jurkowfki Predicatoris Genrlis, Prioris nunc Convent: illius, ejuf- 
dem Ord: ad majorem illius gloriam, conferiptum, tenore prefentium nofiri, 
Authoritate Officii Typis mandari, fervatis fervandis,© prebabita A.R.P. 
F. Georgii Derderukowicz S.T. Magifiri, (cui illius examen commifimus) 
approbatione, concedimus. Datum in Conventu Seynenfi de firićliori Ob fer» 
vantia, die 7: Junii. Annó 1677. 
Fr, Hilarion Magifter Vicarius, idem qui fupra mpp. Rta pag: 27. 
Fr. Antonius Langus Loco Soc: gen, (L.S.) 


" Commiflio A.R.P.Magiftri GEORGII DERDERUKOWICZ. 
X Commiffione Admdum Rndi Patris Fr.Hilarionis Deltowicz S.7.Mag: 
Prioris Seynenfis Conventus firiétioris obfervantie, Vicarii Provincia 

Lit: $. Angeli Cuflodis Librum bunc, ut diligenter, ita devote illufiravi, ES 
quia Divinam Gloriam, Auguftifime Matris Ejus Virginis Marie honoris 
ampliandum cultum, ac gratiam pro innumeris gratiis & beneficiis Ejussad 

niraculofam Iconem Rofx-Stocentem preflitis recognofcentiam dignamą, ve- 
nerationem prefert, ut communem pro majori populi devotione, ( fervatis de 
jure fervandis, prehabita Superiorum Licentia ) afpiciat lucem, judico. Da- 

tum in Conventu Grodnenfi, die 18. Julii Annó 1677. 

Fr, GEORGIUS DERDERUKOWICZ Sac: Theol: Magifter, Ordinarius 
Przedicator Conventus Grodnenfis. Ord. Przed: mpy. 
APPROBAT OCEN SORTS 


Imprimatur. 


ADAMUS THADDÆUS KOŁŁĄTAY 
Sacra Theologis Dotter, Cantor Prelatus Viluenfis, Prepofitus 
Wotkowy/cenfis, Librorum 
CENSOR. 

AD Librum Miraculorum antiquitus compaétum, cui Titulus: Glanfowny y Prześliczny 

Miesiac &c. fub Anno Millefimó fexcentefimo fexagelimd offavo approbatum olim ab 
Illußrifimo pie memoria ALEXANDRO SAPIEHA Epifcopo Vilnenfi ad Thaumaturgom 
Imaginem Beotifima Virginis MARIA, Rofe-Stocenfem in Conventu Patrum Fratrum 
Ordinis Predicatorum Difiri&iüs Groduenfis de Divine Bonitatis Thefauro fatiorum denuo 
in Jubjequentibus annis ibidem compertas gratias Beatifima Virginis MARIA Pater 
Frater LAURENTIUS OWŁOCZY MSKI Sacre Theologia Letior, Supprior dy Con- 
sionator Ordinarius ejujdem Ordinis dy Conwentiis, prafita tabi pećioris recognitione. fue 
per realitate con[criptorum coram me legendas (v revidendas produxit, de ut impriman« 
tur,ewpetiit. Cujus petitioni benigne annuens uti vifas, łećłas, de diligenter revifas Ty- 
pis mandari cenfui. Datum Vilna Anno 1754. Die 27. OGlobris. 

ADAMUS KOLLATAY idem qui fupra. mpg. 
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FACULTAS SUPERIORIS. 


Fr. REGINALDUS LENARTOWICZ, Sacre Theologize Magitter, Prior Provincialie 
Provinciz Litvaniz Sancti Angeli Cuftodis, 
Ordinis Praedicatorum. 

AD Majorem. DEI Gloriam, augendumd, Augufiime ejus Matris Virginis MARIA 

Cultum ds Honorem, ut Miracula ad imaginem ejufdem Beatifima Virginis MARIA 
Ro[e*Stocenfem anterioribus annis patrata, atf; Autboritate Ordinaria approbata, reims 
primi, © nove Gratia ad Eandem Tbaumaturgam Imaginem Jubfequentibus annis bomini. 
bus preftite, © coram Officio nofiro autbentice producta imprimi waleant, Ejufdem Officii 
Authovitate, prajentiumque tenore concedimus, fi iis.ad quos de Fure pertinet, ita vides 
bitur. Imcujus rei fidem bis Sigillo Officii nofiri munitis, Manum propriam appoluimure 
Datum in Conventu Formali Zabialenfi, Anno Domini 1754. Die 18. Menfis 8brise 


Fr. REGINALDUS idem qui füprä, tpfe 
Reg: pag: 118. 


Si «3S 
"3 

¿L.S.? Fr. BASILIUS TUROWSKI S. TT, Lector. 

Prior Regiomontanus & Soc: Officii. 
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DO CZYTELNIKA. 

Dla żądających wielu Demotom ku Matce 
Nayświętfzey Rożano-Stockiey m tych kilka 
arkufzach nie które Cuda fg przedrukomane 2 
Księgi tey, która po kilka razy ıuz z Druku 
myfzta. Przeto Czytelniku Nabożny tu tyl- 
ko mafz krotkg informacyg. 


ORY- 


Albo [amo opifasie ziamienia Cudownego Obrazu Przenaysmigtfzey MARYI 
Panny Rozano-Stockiey mefpot z Cudami, które Sig przy tym 
d£ialy ziamieniu, Roku 1652. 

En Obraz PANNY Przenay$wietfzey malowany w Grodnie od malarza 

w Luterfkiey wprzód fekcie zoflajscego; nim go jednak począł malować, 

z natchnienia Bofkiego Zofłał Katolikiem; zoftawfzy wraz ten Obraz po 
Aawroceniu fwoim naypierw‘y odmalował, y Wielmoznemu [méi Panu 
SZCZESNEMU TYSZKIEWICZOWI Stolnikowi Derpfkiemu,(ktöry go 
przedtym o kilka Konterfektów naboznych prośił ) przedał, u którego Jmci 
przez lat Siedm ten Obraz w domu bedac zadnych cudów nie szynił. 

Jako śię jednak miał wflawic, y to mieyfce (na którym dopiero Kościoł Roe 
Zano-Stocki ftoi) ku czci y chwale Bofkiey obrócic.X.Adam Pafzkowiki znać 
Swigtobliw-po życia Kapłam,prawie Prorogkim przepowiedzial Duchem. Co śię 
z19d dowodzi, SA 

 Czafu Mofkiewfkiey Inkurfyi Oyczyznie nafzey firafzney,gdy pewny Mier 
fzczanin Grodzieniki Imięniem Daniel kunfztu Kowalfkiego dla uchronienia 
śię pomienioney trwogi uwożił z foba z Grodna wyż rzeczonego X. Adama 
Pafzkowfkiego. trafiło sig, iż po pierwfzym noclegu nie daleko od Dworu W. 
J. Pana TYSZKIEWICZA misnym, nim śię z gofpody pomieniony Daniel 
wybrał; Kapłan òw pofzedY wprzód przed wozami y trafiwfzv po drodze na 
Krucifix pode Dworem tegoż |mci Pana Tyfzkiewicza ( oczekiwając na wos 
zy) poklekngwizy czynił przed nim modlitwę nie bez ofobliwfzego jakiegoś 
o tym Obrazie Matki Nayświętfzey objawienia; go z tych miar poznac:Gdy 
bowiem miefzczanin ow z wozami nadjąckał znalaz] X.Pafzkowfkiego kray- 
Żem pod owym Krucifizem leżącego, z pod Etorego az na zawołanie od Zic- 
mi sig podigwfzy, twarz zlang Izami ocieraigc wyrzekł: Oby kto wiedział, 
co to za mieyfce? y co sie tu czafu fwego będzie działo? fpytany coby to ta- 
kiego było! nie odpowiedział, tylo łzami powtórnie fig zalawfzy, na woz 
Siad! y wieść Sig kazał, W krotkim potym czaśie z tego zfzedł świata,tak, 
ze śię nie przyfzło dowiedzieć,co to mia! za objawienie,rylko ten Miefzcza= 
nin, króremu rzecz takowa dobrze śię w pamięc wrazila,pod fumnieniem na 
porvm przed Kśiężg weznal, gdy sig już Obraz Panny Przenayswietfzey w 
Tafkach Bofkich, ziawił, y Kościołek ( na tym mieyfcu, gdzie był Krucyfx ) 
fanal. ` 

A tu 


A tu już rzecz, fama świadek, Ze to, co òw pobożny przepowiedział Ka- 
plan, z ofobliwfzego Bofkiego musiaf mieć natchnienia y objawienia; zwła- 
fzcza Ze W. |me Pan Tyfzkiewicz Stolnik Derpiki 4 Fundator. nafz Roża- 
no-Stocki nim Kościoł w Rozanym-Stoku z waieśieniem do niego tego Cu- 
downego Obrazu wyflawif, nigdy ni od kogo o takim przeznaczeniu y Pro. 
roctwie ani ffyfzał, ani wiedział, 

Reku 1658. Gdy W.[mé Pan Stolnik Derpfki Tyfzkiewicz by! na pofpo- 
litym rufzeniu,Małżonka [msci Wielm:|cymć Pani EUFROZYNA TYSZ. 
KIEWICZOWA Stolnikowa Derpfka, z pośrzod innych Obrazów we dwo« 
rze (wym bedacych,wzigwfzy ten Obraz PANNY Przenayswigtfzey, wiane- 
czkami go lubo fuchemi z innych Obrazów pozbieranemi: (których ośm by. 
Io:) na kofo on ufzpilifa, y do ściany przybiwfzy lampeczke przed nim za. 
wieśiła, codziennie Różaniec S. zrana, 4 o niefzporney godzinie o Nicpo- 
kalanym Poczęciu Godzinki przed tymże Obrazem z domowemi fwemi ode 
prawuigc: W dzien zaś Ofiarowania Nayswigtizey Panny, gdy sig nie co po 
obiedźie ufpokoila, á czas niefzporny przychodził, o którym był zwyczay 
lampę przed Obrazem zapaląć, y zwyczayne Nabozenftwo odprawować; cu- 
downym fpofobem fama przez Sig lampa zapaliła, y potężny wprzód z śie- 
bie płomień wydawfzy, powoli zatym y zwyczaynie gorzeć poczęła: Zadu- 
mieni na te dZiwy w(zyícy, którzy pod tem czas ^w izbie byli, innych nie- 
Przytomnych zwoławfzy y cosig ftało opowiedziawfzy, do odprawienia 
zwykłego ku Nayświętfzey Pannie Nabozenftwa gromadnie Sig udali, Drugi 
raz taż fama lampa dnia 29. Liftopada o tymże niefzpornym czaśie fama 
przez sig zapaliła. Trzeci raz o teyze famey porze dnia trzeciego Grudnia 
w Wigilig S.Barbary, Czwarty raz dnia czwartego Grudnia w fam dzień Swie- 
ta S. Barbary tymże famym (mocą tey,ktörey wfzelki Klement poffufzny:(4) 
M ARIZ omnia Elemento parent.) wznicconym ogtlem zapaloną wid2iano, 

Same pierwiafiki Cudow takowych by Kościołowi nie tayne były, y tym 
wigkfzg cześć y pofzanowanie dla Obrazu ziednalys trafifo śię, iż z zrzą= 
dzenia Bożego przyjachali Księża nasi Dominikanie do Dworu W.|mci Pana 
Stolnika Derpikiego, ktorym gdy o takowych rzeczach przepowiedźiano,wraz 
za radą onych z izby fypialney, (gdzie był wprzód ulokowany) do drugisy, 
gdzie nie miefzkano, Obraz Panny Przenayświętfzey przenieść umyślono. 

Przeniesienie nie bez ofobliwfzego cudu śię falo: Gdy bowiem tea O- 
braz od ściany, gdzie był przybity, edeymowano, tedy zapach z Siebie bare 
m wdzięczny wfzyftkich przytomnych mile kontentujący wydał, Wieńce 
zas tę na koło Obrazu ufzpilane, które cale były fuche, y zaledwie znać, ze 

B na 


(a) Laurent: Dalmata: d. 9. m. 43, 


na nich zioła były, Siedm świeżo rofkwitły, jakby ich dopiero uwito; ofmy 
wieniec fuchym tak, jak przedtym zofłał. Z tych siedmiu wieńców roz- 
kwitlych wyrofla z jednego gałązka na palec długa, pięć na fobie mająca 
kwiateczków, ktorg potym,fkładając wieńce do fzuflady,przez nieoftrożność 
ukrufzono. 

Radośna z takowych w domu fwym ziawionych pociech z Nicba,W.leyme 
Pani Stólnikowa, pifze o tym wfzyfkim oznaymujsc, do Męża fwego W. 
Jmci Pana Stolnika w Grodnie pod ten czas na pofpolitym rufzeniu będące: 
go, który odebrany lift pocichu czytając.gdy w nim na kontenta pociech peł. 
ne napadł, wielce z tego rozradowanys przcd wielg kompanami y Towarzy- 
fwa (których w fwojey na ów czas miał flancyi) wgłos ow lift czytać począł: 
co uflyfzawizy Dobofz nazwifkiem Głębocki zofłający pod Chorggwig W. 
T. P. Stolnika Rotmiftrza fwego pobiegł czymprędzey do gofpody fwojey, 
gdzie mu żona jego barzo cięfzko chorowała, y juz na śmierć dyfponowa- 
na była. Przybiegfzy z radością zawołał na żonę: by nadzici dalízego zy- 
cia bynaymniey nie traciła; mienigc: że sig ziawił świeżo Obraz Cudowny 
Panny Nayświę:fzey w domu W. |mci P.Rotmiftrza5 miey w nim prawi uf- 
ność, ofiaruy śię do niego, to wyrzekfzy fam padł krzyżem, one także ofia- 
rując y protekcyi tey ( która jeft naypewnieyfzym chorych uzdrowieniem:Sa- 
Ins infirmorum certifima polecając. A w tym rażie pokaże sie konającey ten 
fam włafny Obraz Matki Bofkiey, którego fkoro obaczyła, zaraz do zdrowia 
przyfzła: o czym na ten czas y potym póki żyła, fama niepojednokrotnie 
pod przysięgą świadeftwo dawała. 

Tenże Głębocki juz po pofpolitym rufzeniu miefzkajgc w domu fwoim w 
Sokofce,gdy w pufzczy drwa rabal na opał, w wielkie á prawie ofatnie życia 
popadł nicbefpieczeńftwo; tam bowiem ciężką kłodę dźw gając tak się wzru- 
fzył, że wfzyftkie z niego wyfzły wnętrzności: zaledwie żywego do domu 
przywiezionego ktokolwiek oglądał, nikt Zycia nie tufzył; Skoro śię jednak 
do Obrazu Panny Przenayświętfzey Rożano-Stockiey ofiarował, jako do 
prawdziwego y nieomylnego zdrowia ludzkiego (a) Salus bominuw certifi- 
ma, [alvans ex corruptione, ES ad falutem reducens Maria;teyze nocy zdrow 
zoftal, y nazajutrz do Obrazu fwey lekarki przyjachawfzy zdrowo, fwoje 
Wotum z dźiękczynieniem oddał; cud takowy pod przysięgą zezmawtzy. 

Ciekawy ogladac tak wielkiemi Tafkami Bofkiemi w domu fwym zafzezy- 
cony Obraz W. Ime P. T yfzkiewicz Stolnik Derpfki,uwolniwfzy sie od wo- 
jennych zabaw,jedzie do domu fwego, gdzie z radościg przyby wfzy nie bez 
nowych Obraz Matki Nayświęt: ogląda cudów. Gdy bowiem drugiego dnia 
przyjazdu fwego pilnie Sig onemu przypatruje, Obraz mu ślę nie rownie ples 

knicy- 
(a) S. Joannes Damaje: 


d 


knieyfzym y kfztaftnieyfzym bycBorezentuie jak przedtyn; Twarz*przytym 


w inney 4 winney coraz dobie; nad to zapach od Obrazu nader przedziway 
y wdzięczny, jakiego żadne żioła by naywonnieyfze wydac z sicbie nie 
potrafig. 
(a) Tu mihi Virgo places, melius Tu floribus halas; 
Lilia Tu vincis, nec adhac diapfa Liguftra. ` ` 

Tu juz dziekuje Bogu W. Jmé P. Stolaik za zniesienie wfzelkich przez 
to, co fam widzial o tym Obrażie Matki Nayswigtfzey wątpliwości; y aby 
lepfza temu wízyflkiemu była dana wiara, wzywa na swiadsätwo X. Hierony= 
ma D2iewaltowfkiögo Soc: JESU, w domu (wym na ów czas znayduigcego 
Sig, który tez fame wonność uczuwfzy, y mienigcy sie co raz Obraz po- 
firzegizy, gdy z podziwieniem wielkim, tak Obrazowi, jako y rozwiłym 
wieńcom wefpot z W.[mcig Panem Stolnikiem pilniey się prz ypatzy wac po- 
cznie, widzą oba nie bez przytomności innych na to patrzących: ze z wyż 
pomienioney pałgzki z jednego z tych wieńców wyrofzy, druga świeżo wy- 
niknęła rofzczka, ktörey przedtym nie było, bo za pierwfzym cudem, ( jako 
sig wyżcy namieniło ) jedna tylo fzczegulnie pięć kwiatków na fobie maią cą 
widziana była galazka. Przez co znać sie dało: ze z kwiatu Panieńftwa 
Maryi Panny jedna tylo wyfzła latorośl, to jet CHRYSTUS, å z tey za 
czafem druga,to ief zbawienie nafze: (b) Unicum bujus Virginis germen eft, 
quod ab eficacitate Salutis dictum eft Jefus, ex quo alterum pullmlavit. Sa 
Ins noftra. 

Stolarz który ten Obraz Panny Przenaysw: w ramy oprawował, gdy ones 
go gąbką z pyłu y kurzawy ocierał, niezmierng y niewypowiedziang wonno- 
ścią ze wfzyftkiemi tam przytomnemi ludźmi zofłał napełniony; przez co 
ze był Safem, do Wiaty S. nawrócony; wiarą famą tę prawdę wyznał: że 
zapach takowy nie był zwyczayny, ale cudowny od tey fzczegulnie pocho- 
dzący, o ktorey Eklczyaftyk Pańfki mówi: (c) Sicut cinamonum ES balfa- 
mum aromatizans, quafi mirrba electa dedi fvavitatem odoris, 

Roku 1659. ( którego założenie Kościoła Rozano-Stockiego fłanęfo) gdy 
Mofkwa znowu na Litwę z Chowańfkim nafigpiła, W.J.P. Tyfzkiewicz bar- 
Zicy Obraz jak śiebie od nieprzyjaciół falwujac uwożi onego z fobg na Pod- 

Aste, tam przez, Niedziel kilka Sig bawiąc gdy czafu jednego przed tymże 
Obrazem odprawiał z ludźmi fwemi Godzinki o Niepokalanym Poczeciu, 
Szlachcic nazwifkiem Sawicki począł Sig urągać y naśmiewać z tego Nabo- 
zeńftwa, ale Bog, który 2a henor Matki fwojey tak obftaje, że gotów fwoje 
raczcy, niż Macierzyńfkie krzywdy darować: (d) Means injuriam quosumg, 
modo fuftineo, Matris autem mez contumeliam nequaquam potero tolerare, 


: B2 wraz 
(a) Martial: Lib;g. Epigr:(b) Gailelmo 40b: (c) Eccl: 24V. 20, (d) Cafar: h z hijtse.£4. 


wraz ofzczercę owego flrafzliwie ukarał: Pod czas famego bowiem tego Na: 
bozenflwa tak cięfzko y mocno méciwg ręka Bcfkg o ziemię uderzony, ze 
gokna poł umarłego na dwor wyniesiono, ; dżie rożnemi psiemi głofy dźiwa 
ne fzczekania y fłrafzne wycia z Siebie wydawał. Upomniony ze to oczewi- 
fla zemfta y kara Boża nad nim była za awe posmiewifka, prosił z wielkim 
zalem ferca ( przyfzedfzy nie co do śiebie ) by go ofiarowano do Obrazu 
Panny Nayświętfzey mienigo: ze barzo wielkie mnöflwo czartów flalo koło 
niego potwac go chcących. Skoro tedy obligacys täkowg wypełnieno y Roe 
zaniec S. z Godzinkami o Niepokalanym Poczęciu zań odprawiono,na tych- 
miafiza przyczyną Matki miłosierdzia, ( która naywiękfzym nieprzyjacio- 
lom fwolm winy odpuścić, a miłość y politowanie oświadczyć jeft gotowa: 
(a) Plena charitate, ac mifericordid,etiam pelimo inimico (uo diabol., mife- 
ricordiam exhiberet, fi bumiliter peteret,) owejwizyfikie flrachy y fzczeka- 
nia uftaly. ` 

Tegoż Roku 1659. gdy Mofkwa plądrując, w Podlasie wkroczyła, W.|mć 
P. Tyfzkiewicz oczewifie tam dla Siebie widząc niebefpieczeńftwo, ujeżdza 
ztamtgd, ale mniey fzczęśliwie: Uchodzącego bowiem Mofkwa w dzien 
Mlodziankowy w nocy napadfzy, wfzyfikie mu wozy gdzie y Obraz Panny 
Przenayśw: był złożony, zabrała, ledwie fam z Jeymcig Zong fwoią przed 
tg napaścią umknął. Prowadząc zdobycz takową Mofkale, wielkim teyże 
famey nocy zdięci byli ftrachem nie zkąd inąd, jako od tey tylko, ktora jeft: 
cb) Terribilis st caftrorum acies, na sig dopufzezonym, tak dalece: ze nte 
mogac tych wozów do Obozu fwego doprowadzić, we wśi śię jedney zafta- 
nowić musieli; gdzie do jednego chłopikiego pod worza wizyftkie zabrane 
wozy fprowadziwfzy, á ludzi W.|méi P.Stolnika, ktorych z wozami zabrali, 
do chałupy wpedziwfzy, y ftraz do sich, by nie pouciekali przydawfzy, fa- 
mi do rabowania wozów śię rzucili: gdzie gdy na Obraz Nayświętfzey Pan- 
ny napadli y otwierać onego poczeli ( bo się przedtym drzwiczkami zamye 
kał, ) wraz temu, który śię pierwfzy do otwarcia Obrazu porwał, rękę fkur- 
czyło, tych zaś co do zdZicrania tabliczek,albo Wotów z tegoż Obrazu się 
rzuciło, fze$ciu na tych miaft świętokradców olfneło. Odnioż (zy takie uka- 
ranie krzyknie zarazem nieprzyjaciel narzekaiąc na Obraz: Lackaja Preczy- 
Beie bofzybwuła, à w tym rażie chcąc śię krzywdy fwojey pomścić, gdy 7 
dobyta przypadfzy fzablą jeden zapamiętalec chee cigó w Obraz Matki 
Nayświętfzey, Siebie famego, chybiwizy Obrazu, tak ciężko rani, 7c 22 0 
Ziemię zemdlony pada. Przerażeni przypadkiem takowym drudzy,by dalfzey 
dla Siebie nie odnieśli klęfki, z żadną Sie jaz złośćią targad na Obraz nie. 
$mieli, ale ludziom W. | mci P. Stolnika w budynku pod wartą siedzącym W 

calo- 
(a) Lib: Revel: S. Brigitta. (5) Dionyf: Carth:a. 21. in Cantica. 


calości onego-oddalis 4 fami do wyrabowania refzty z wozów powrocill, 
Tam zdobycz nie małą znalazfzy, aby ong przed Woyfkiem [wym utaili,ża- 
dnego z więźniów do woyfka nie prowadzic, (by fnac nie opowiedzieli) ale 
wfzyfikich tamże pozabijaó umyslili. Domat takowy gdy już: wykonać 


chcieli, y z Së á nie inbym do arefztantów wpadli fercem; rzecz dziwna! , 


Brach ich nierbwnie więkfzy, jak przedtym ogarngł tak, ze ani ręki, ani 
broni podigć nie mogli. E Że Sie to przez czary dziele, palić 
wiśżniów z chałupg, w którey zawarci byli, uradzilisjakoz wraz foma opro- 
wadziwfzy y typem fuchym na koło okładfzy budynek ow zapalili, pilnie 
tego, by zgorzal, doglądając:rzecz cudu pełna! wfzyfiko w koło pogorzalo, 
izba Sig nis tylko nie fpaliła, lecz y zaigć nic mogła, w którey pornienieni 
arefztanci z Obrazem Nayświęt: Panny byli. Zadumieni na to nieprzyja- 
ciele pytać arefztowanych wfzed{zy do izby poczng: co śię to takiego dzie- 
ie, że lubo was nię żywić umyśliliśmy, nic wam jednak uczynić nie mozem? 
ogień nie fzkodzi, broń nie bierze! odpowie na to z pośrzodku innych [mé 
P. Krakow Mieczny Ziemi Bielíkiey: ze nas wprzód łafka Bofka, potym ten 
Obraz Cudowny Marki Nayświęt: broni: (a) MARIA Chriftiencrum pro- 
pugnaculum: per preces ejus arma barbarorum infantium tela ducimus; lane 
cea, ignis ES jaculatio inutilia afg. ineficacia manent. Coto za Obraz, czyl 
y zkądby był pytać zatym „poczną? narzekajac na tych, którzy go z miey- 
fca uwozili. A w zigwizy wiadomość o 2 'od nosci Cue Obrazu tego, y 
dla czego z fwego był rufzon CO padną Zarazem wfzyfcy na twarz 
fwoię krzyżem przedrymże Obrazem, poprzyśiępaiąc jawnie Bogu 7 Pannie 
Przenayśw: że pokiby tu w tych Polfkich krajach byli, nigdy RE e lu: 
dzi scinac, ani ogniem palić niemieli. Jakoz wraz wiezniow owych, ktorycl 
wprzód na śmierć fkazali, nie tylko od wfzelkiey kary, ale y od famego are- 
fztu wolnemi uczy nili, oddawfzy im fe yfiko, co byl zabrali. Obraz jednak 
Nayświęt: Panny wzigé z fobg chcieli, ale niegodnym tego, tym się oparł 
cudem, Zo wziąć niemogli: na które bowiem fanie włozono, to Sie na pot 
AU ednokrotnie fanmły; tak, Ze ani za wrota wywjeść go niemoz o. Go 
zas Mofkwa brać Obrazu z mieyfca Sig nie ważyła, 
fain ey fama co prędzey do woyfka sig udała, Po odeyściu którey, ludzie 
W. |mci P. Stolnika wefpo? z innemi z teyże niewoli za Tafkg Obronicielki 
Oyczyzny nafzey Maryi Panny wypufzczeni: (b) Ubi ejt. Dei-Para, ibi 
necele eft. captivos liberarz,) w fwoje śię rozefzli drogi, Obraz Nayświęt: 
Pa anny w teyze wii notre) EAO ktorego napotym uböftwo nie wiedzieć 
Zkad się wzigwfzy, do Kościoła Juchnowieckiego zanieśli. W Niedziel kil- 
ka dowiedźiawfzy śię o tym W. [mé Pan Stolnik Derpfki, Obraz znowu do 
sichie 


ale tamże we wśi zoe 


(a) B, adr: Cret: Or. 2. de dormit: B.V.M. (6) Richardus 


Sicbie z wielką pozyfkał radością; á to juz w Roku 1660. A gdy za czafem 
od trwog nieprzyjacielfkich śię ucifzyło, przywiozł go do dworu fwego, to 
jeft: do Rozanego-Stoku, gdzie takowemi niż wyrażonemi lafkami y dobro- 
dzicyftwy pomienione zdobił micyfce. 

Pewnego czafu gdy X. Bonifacy Borzechowicz Zakonu S. Francifzka z 
wali Starfzych fwoich, jachał z Podlasia do Grodna na micfzkanie, Ze mu 
tam droga przypadała; przejeżdżał mimo dworu W. [mei P. Tyfzkiewicza, 
który pomijając widział. tak wiclka światłość z obłoków na Dwor pomienio- 
ny zfiępującą, ze wfzyftek on okrywala. Czemugdy śię ciekawie zaftano- 
wiwfzy przypatrywał, poftrzegł nie bawigc z pośrzod innego dwornego za- 
budowania budynek ieden ( á w tym był Obraz-Nayśw: Panny) z wielką 
Światłością az pod fame podnieśiony obłoki, a po chwili z więkfzą nierow- 
nie światłością na Ziemie fpufzczony, Dziw tu niemały pomienionemu 
Kapłanowi, coby to takowego było? zwłafzcza ze nie wiedzial o mieyfcu, 
ktoby tam miefzkał, y przez co tak niezwyczayne na sig fprowadzało wi- 
dzenie? dla czego chcąc śię o wfzyfikim dowiedziec, idzie do dworu W, J. 
P. Tyfzkiewicza, gdźie gdy śię zbliża, dwor mu Zamkiem niedobytym być 
Sig zdaje, cudem od tey, Architektki poftanowiony, o ktörey Guilhelmus: Ego 
marus inexpugnabilis, C9 excelfa babens propugnacula, Poyrzy daley, aliści 
obaczy Klafztor y Kościoł barzo piękny y wfpaniały różami y liliami wfzy- 
ftek okryty y ofadzony, nie co innego znaczącemi, jak to tylko: ze to miey- 
fce od Roz nazwane Rożany-Stok- w Różańcowe na chwałę MARY I rozkwie 
ınac miało nabozeñfiwo: (a) Corona Rofarii falutationibus Angelicis, cew 
rot: contexta miram laudum fragrantiam Virgini confert Dei-Pare. 

Gdy to zniknęło widzenie, X, Borzechowicz w tym rażie wflgpil do 
dworu, y właśnie trafił pod tę porę, gdy podług świątobliwego w tym dwo- 
rze zwyczaiu, niefzporne przed Cudownym Obrazem Matki Nayświęt: mia- 
ło śię odprawiać nabozenfiwo. Na które zaczekawfe y pomieniony Kapłan y 
wefpot z innemi przed tym Obrazem fwoie dewocye odprawuiącemi pomo- 
dliwizy śię, fpytał po zakończeniu Nabożeńfiwa: jeśli śię tu cuda y ofobli- 
wize jakie Yafki Bofkie przytym Obrażie dzieig? na co mu krótko Pan dworu 
odpowiedziawfzy, by-chciał u niego przenocować, ponieważ już był wie- 
czor ) obligował. Zatrzymany na noc, nic tego wieczora o tym, co widział, 
nikomu nie powiedział, tylko cały w zadumieniu zofławał. Nazajutrz ra- 
no, gdy nic także o tym widzeniu fwoim namientć nicchciawíz v. chciał od- 
jachać, żadną mu miarg ( jako fam wyznał ) nie przylzło do tego, by sig 
mogł wybrać ze dworu; poczym miarkuiąc, ze taka znać była wola Bofka, 
by,nie wyjawiwfzy tego niejodjeżdżał; tuż dopiero przed W. |mcią P.S tol- 

nikiem 
(a) Laur: Dalm: in Mun: Mar; 


nikiem mowić weflchngwfzy począł: lubobym ( prawi) niechciał objawić 
wczorayfzego nad tym dworem widzenia E atoli niemogę; bom jeft 
jakby przymufzony do tego. Tam tedy to wfzyfiko cokolwiek widzial, rze- 
telnie Rosie y dla lepfzey wiary, jako y wickuifley w przy yfzly czas 
pamigtki rękg fwa wlafng o wfzyfkim, jak sie wyżcy wyraźiło, opifawfzy 
na karcie Swiade&two zoftawif. Zeznal to famo pod fumnieniem y przed X. 
Tomafzem Sebaftyanowiczem byłym na ów czas Gwardyanem Grodzienfkim. 

Tegoż Roku 1660. mało co po tym czasie gdy W.|mc Pan Stolnik Derp- 
fli przed tymże Obrazem poranną czynił modlitwę, Małżonka [mci Jeymé 
Pani Stolmkowa w drugim zoflajaca budynku,ufly 125 barzo pigknemi y me- 
lodyinemi głofy $picewaigcych Rozaniec S. ktoremu pieniu gdy sig pilnie z 
niemałym fwym ukontentowaniem przyfluchywać pocznie, dziwujge śię nad 
wdzigkiem glofow w życiu nicflyfzanych, aż Myfzy znowu” Chor drugig z 
tgż fama melodyg nocgcych Godzinki o Nicpokalanym Poczęciu: ciekawa, 
ktoby tak po Anjelfru śpiewał, pofzle chłopca dowiadując śię o tym, ktory 
biegac do Kaplicy przez podworze to famo fiyfzaf pienie, ale,fkoro przybiegł 
na micyfce, wizyftko to ucichło; tak, ze nic nieczuł; ani nalazł tam niko- 
go, okrom famego W. |mci P, Stolnika, Pana Bee (0) czym t nic [mei nie 
rzekfzy,po co był pofłany, powraca chcąc dać wiedzieć Pani, że Sie żadne w 
Kaplicy śpiewanie, ani nabożeńfiwo nie odprawı u jeż alisci przeciwney idąc Z 
13 relacyg rzeczy doświadcza: Słyfzy bowiem te% fame jak pierwey śpiewa- 
nia, y oznaymi to leymci. Ta porozumiawfz; y, Ze nieinny to Chor, jak A\n- 
jelfki chwałę fwojey wyśpiewywał Królowey; (a) Etiam Angeli non fine ma- 
gna ES fonora voce Verba Gabrielis identidem decantant. ) zwołać wfzyfikich 
we dworze będących kazala, by sig melodyi takowego śpiewania przyflucha- 
li, ale nikt tego z zgromadzonych niefyfz:ł, okrom famey tylko W. [eymci 
Pani Stolnikowey, y chłopczyka pomienionego. Nawet ani fam W. |mc P. 
Stolnik tego nie Ayfzal, lubo pod ten'czas w Kaplicy śię modlił. 

Nie mniey’zy y to cud afk Bofkich przy tym śię fal Obrazie: gdy. pewne- 
go czafu WW Ichme PP, Sto!nikowie wefpol z czeladzig fwoig (jako mie- 
li zwyczay) mowil BRR AK S. oto ee uderzyła wielka y dziwna won- 
ność tam, gdzie tę modlitwę od prawiano; ktorg uczuwfzy ze wfzyfłkiemi w 
owey Kap'icy przytomnemi Pzńfiwo Stolnikowie fpoyrzg z zadumieniem po 
fobie, zkadby tak śliczna y nic lychana Sie wżięła woniatedy naturalney te- 
go nie znaydują przyczyny, na cud Ikladaige, Obrazom śię przyglądać po- 
czną, alisci obacza, ze Obraz Przenayś: Panny Ozcft ochowfkiey, ( ktory Sie 
im by? dla niepięknego malowania nie pod obał, ) w infzy $i ę kfztałt y polać 
nierow w $licznicy(zą, jak przedtym widomie w oczach śię wfzyftkich oda 
mieni?s tsk, Ze śię MUERE mog fo: Nee 


E S. Athan: Or. de L. F. 


(a) Nec enim mortalis in illa, 
Humanusg, decor; fed erat ceeleftis LA AGO, 
¿Etbereufg, vigor flammas, © [ydera vincens: 
Mira fupercilii gravitas, pondu[d, venufie 
Frontis, © eximia prefulgens indole vultus. 

Przy tym cudownym Obrazu odnowieniu poftrzezono y to: że ta, która 
ofobliwfzy ma wzgląd zawżdy na fugi fwoje:(b)Oculi mei ad fideles terra, 
dziwnie wefołemi z Obrazu na wfzyftkich tam przytomnych poglądała oczy 
ma.Co było przyczyną więkfzego już potym do tego Obrazu Nabezenftwa. 

O cudownym pochodzeniu wonnosci od Obrazu tego, lubo śię już nie 
raz namienifo, jako jednak wielg innemi okrom tego czafy, ten przedziwny 
z Sicbie ukazał przymiot, zamilczeć śię niegodzi. Swiadkiem tego W. w 
Bogu Nayprzewielebnieyfzy [mc X.Kazimierz Jan Woyfznarowicz Kanclerz 
Diecczyi Wilenfkiey, Dziekan Grodżieńfkij y w Bogu Przewielebny [mc X. 
Kazimierz Kojałowicz Soc: JESU Rektor Collegium Wileñíkicgo, ktorzy gdy 
po wżięciu wiadomości o fawie Cudów Nayśw: Panny, przybyli z febg w 
kompanii do Rożanego-Stoku, przy pierwfzym do Kaplicy weysciu niewy- 
powiedzianic miły y wdzięczny uczuli zapach; 4 gdy blizey de Obrazu 
przyftgpili nierównic wigkfzym ( jako fami wyznali ) napełnieni zoftali. Na 
doświadczenie jeśliby to z żioł, lub wonnych jakich maści nic pochodziło, 
pilnie tego dwoyga po Kaplicy y Oltarzu upatrowali; ale gdy nic takowego 
nie nalezli, przyznać y poprzysiąc tę prawdę musieli, którą Kościsł Boży 
do wonnosci flofuje MARYI Panny: (c) Ego quafi florax O galbanum C un- 
gula & gutta & quafi Libanus won incifus vaporavi babitationem mean. 

Przyświadcza to famo z włafnego doświadczenia y nafz X. Alexander 
Milanowfki Kapelan W, |cymci Pani Chreptowiczowey Podkomorzyney 
Nowogrodzkicy, kiedy takowe o tym pod fumnieniem w Roku 1660. Micsig- 
ca Lipca dnia 12. daje na piśmie $wiade&wo: Ja X. Alexander Milanowiki 
będąc Kapelanem w Krafnymborze u W. Jeymci Pani Podkomorzyney No- 
wogrodzkiey Chreptowiczowey, gdy Obraz Nayśw: Panny Rozano-Stackiey 
z Rozanego-Stoku do Kościoła Kranoborfkiego dla niepokojów przeniestono, 
ze Ywarz Obrazu dużo zapylona była, chuftkg ig fwoig z tego pyłu y ku. 
rzawy otarfem; za którym otarciem barzo wdżięczng wonność uczułem, A 
nie tylko ja fam, ale y W. Jeymó Pani Chreprowiczowa Podkomorzyna No- 
wogrodzka pod ten czas przytomna z wiélg innych Dwornych {woich tym 
famym z Nieba cudownie zniesionym zapachem ukontentowana zollafa. Na 
co-dla lepfzey wiary, daję to moje z podpifem ręki włafney teftimonium. 
Anni © die ut fupra. Wielu 

(a) Bapt: Mantuanus Lib: 5, Parthen; (6) Pfal: zoo. (e) Eccl: 24: 


i 
| 
| 


Wielu innych także na przyznanie tey prawdy mogłbym tu przywieść 
świadków, którym Nayśw: Marya Panna za dozwoleniem uczucia tey famcy 
przy Rozano-Stockim Obrazie fafki; (a) Odorem notitie fue manifeftavit ; 
ale ze fatwo temu może być dana wiara ( z tey zwłafzcza okoliczności, że 
Maryi Pannie niefkończona moc y władza jeft dana do czynienia jakich ze- 
chce cudów: (b) M ARIA infinitam quodammodo in agendis miraculis babet 
potewtiam) dla tego nicbawigc tym daley Czytelnika, opufzczam. 

Roku 1663. w Dzień Wniebowziecia Maryi Panny kiedy ten Obraz do 
Kościoła Rozano-Stockiego naypierwey wprowadzono, na pierwfzym Nica 
fzporze,gdy podług zwyczaiu śpiewano owę nabożną Antyfonę: Salve Re- 
gina, a przyfzło do onych flow w nieyze zamknionych: Weyrzyi na nas O- 
kiem [mym miłosiernym, natychmiaft Obraz Oczy do góry nabożnie podnioff, 
y potym z powagą na dof fpuścił. Przez co znać sig dało ( jako rozumie 
Doktor Paryfki) ze Marya Panna na nas, y wfzelkie nędze nafze litosciwym 
pod czas tey modlitwy zwykłą poglgdac Okiem: (c) In Salve Regina Virgo 
M ARIA Oculis fuis pientifimis omnes nofiras miferias tam interiores, quans 
exteriores luftrat. à 

Tegoż dnia famego gdy odprawowano Godzinki o Niepokalanym Przeczy- 
Her Panny Poczęciu, na też fame w prożbie położone flowa: Weyrzyi ne 
was Okiem Dom miłosiernym, Obraz jakby żywy powtórnie otwartym na lud 
zgromadzony, patrzyć Okiem był poftrzeżony. Swiadkiem tego z wielu iñe 
nemi godny y pobożny Prałat Wielmożny w Bogu Nayprzewielebnieyfz y 
jmé Xigdz Woyfznarowicz Kanclerz Dyecezyi Wileńfkicy pod ten czas 
przytomny. 


(a) 2. ad Cor: ado. v. 14. (b) Dalmat: d.9. m 7. (c) Martinus de Magifiris 
Paragn: Doer Parifien: 


CUDA Y LASKI, 


Ktore przy Obrazie Rożano-Stockim PANNY Przenayświętfzey dzialy śię, à 
to juz po fpuftofzeniu Mofkiewfkim, bo pierwfze Cuda Mofkwa z Wotami, 
( ktorych pełen już był Obraz) zabrała, 

l. Ręką tegoż pifany, który go doznał. 

Ro" 1658. Dnia 11. Miesigca Kwietnia. Ja X. Jan Rokofz Wikary Dabrow- 
fki,iadac w fame roftoki na koniu do chorego,takem cięfzko z niego fzwane 
kuiąc nogę złamał, że mi.fama goleń na pol we dwóch mieyfcach śię fkru- 

fzyla: przez co.nie tylko daley iachać, ale ani z mieyfca powitać nie mogłem; 

e ledwo 


ledwo mię z wielką biedą eo taz od wielkiego bolu mdlejgcego do Plebanii 24« 
wieziono; Na ktorg to nogę przez lat dwie z gorg uftawicznie bolejąc, à Za. 
dney pomocy y ratunku tak do chodzenia, jako y do kości zlamaney fpoienia 
mieć nie moggc, od wfzyftkich Lekarzow y domowników nawet fwoich ( że śię 
to pod czas ucieczki od Mofkwy działo ) opufztzony: byłem; co mi zwlafzcza 
w fłarości lat bądącemu, z nieznośny ferca żalem poriośić przychodziło. Razu 
zaś jednego fłyfząc na pewnym mieyfcu' w posiedzeniu o Obrażie Panny Prze- 
nayświętfzey Rozano-Stockim ( o ktorym nigdy przedtytń ani wiedziałem, ani 
fyfzałcm) wielkie mię w fercu moimi do niego zdieło nabożeńftwo y jakby mi 
coś mówiło: ofiaruy sig do'tego cudownego Obrazu, à bedziefz zdrów, ja tedy 
idąc za natchnieniem takowym; nazajutrz na*dwoch kulach ftoig¢,- a nogą nic 
nie władaiąc, uczyniłem wotum: takowe: Nayświętfza Panno Rożano-Stocka 
ratuy mię przewazng twoig! przyczyną, w ktdrey jedyny moig pb Bogu pokla- 
dam nadzieię,.obiecniąc pościć Srzody y Soboty do śmierći moiey.. Gdym toz 
płaczem wyrzekł; natychmiaft nogę możrieyfzg: być uczułem, tak ze mię fama 
do chodzenia pobudzała.- Raz’ tedy jeden, -y'drugi iednę kulę odrzuciwfzy, na 
probe naftąpiłem, drugą jednak, nie dowierzaiąc bym nie padł, opierałem Sig; 
ale gdym'y tę:moenieyfzym co raż śię widzge, mnicy potrzebną być pofirzegł; 
odrzuciwfzy ią; o fwoiey śile ftanglem,y żadnego więcey bolu w naftępowaniu, 
ba y w famym chodzeniu: nie czulem.- Działo śię: to w poście w Wigilią 
Zwiaftowania Nayświętfzey Panny z wielkim ludzi zadziwieniem, a moim nie- 
mnicyfzym roztadowaniem.- Wdźięczen' tego będąc Wfpomożycielce mojey, 
Nayświętfzey MARYI Pannie ta: dziękczynienie ża Jey tak wielką nademng ła- 
fkę, do Rozanego-Stoku przybyłem, y ten prawdziwy jednego 2 Swietycb o tey 
Pannie wyrok: (4) Iu locis memoriz Sanctitatis ejus dicatis, claudis grefum 
impetrat, z wlafnego doświadczenia reką moią podpifalem. 


X. fan Rokofz Y. D. mpp:- 


3; Rok 1660. w tydzień po Popielcus W.]eyme Pani Eufrozyna Katarzyna 

Tyfzkiewiczowa Stolnikowa Derpika przyjachawfzy w gościnę do W. 
Jeymci Pani Elżbiety Karpiowey Podkomorzyney Ziemi Bielíkiey, zaftała Sy- 
naczka Jeytíci chorego na imię: Antoniego’w roczku trzecim będącego; nay- 
lepiey tego zdtowiu radząc życzyła Matce Jeymci pani Podkomorzyney, by 
go do Obrazu fwego'Rożano-Stoękiego ofiarowała; ale Jeymó Pani Podkomo- 
rzyna nie daigc wiary tym łafkom Bożym, o ktorych od Jeymci Pani Stolnikowey 
fyfzała, owfzem wowatpiwaigc by śię takowe cuda przy tym Obrazie dźiać 
miały, niechciała chorego Syna tam ofiarować. Coz śię dźieje? o to dziecie, 
które już było poczelo do zdrowia przychodzic,za to znać nicdowiarkwo ( jar 


(a) S. Udelph: 


ko y fama napotym Jeymd Pani Podkomorzyna uznała) umarło. Po $mierdi 
tego, drugi Synaczek teyże Jeymci Pani Karpiowey na Imię Chryzoftom lat 11. 
mający, wpadłfzy w wielką gorączkę śmiertelnie także zachorzał w Roku 1661, 
Zalosna Matka obawiaigc sie, by.za {wa przefzłą wątpliwość, na drugiego Sy- 
na kary Śmierci nic.Sciggnela, utwierdzona.wiWierze, nic już nie wątpigo o 
cudach Obrazu ‘Rozano-Stockiege, tamže go ofiarowała, y. wraz pociefzona Za» 
ftala, kiedy za powftaniem z gorączki, zdrowego :Syna oglądała. Z którym 
przybywfzy potym do Rozanego-Staku Rogu y Pannie ;Przenayswigtfzey do» 
świadczoncy chorob ludzkich Lekarce. (a) ¡Ego.evafi oficina ged eine vg, 
tantibus: Ego fons perennis cusationum, dżięki oddała; y dla lepfzey tego 
wiary, wfzyfłko to, co wyzey -przyśięgg fwierdźiwfzy, ręką gig włafną wcfpoł 
z Synem podpifałą. ds p 

Halka Sapieżanka Karpiowa P. Z.B. 
Chryzofiom Karp Podkomorzyc Z.B.ręką wg. 


da Weg Roku 1640. kiedy plgdrujaca pe Litwie Mofkwa, domy wiefkie y 
dwory Szlacheckie tyrańfko naieżdzała, Jmó Pan Jan Kurowfki w majgt- 

ności Dargonie rzeczoney miefzkając, A widząc, że już blifko folwarku jego 
fg nieprzyiaciele, y naiachać onego uśiłuią, piefzo porzuciwfzy domowftwo 
do poblizfzych uchodzi chroflow; po chwili.zas,gdy ‚mu śię zdało, Ze go Mo» 
ikwa mingla,powraca do domu fwegoschegc wiedzieć, co śię ćzięie? aliści wpa- 
da fam w ręce nieprzyjacioł, pdy die z wielką zgraią izdgcych przeciw fobie 
potyka Mofkalów: z których ieden do niego.sie rzuciwfzy, y ręce mu wprzód 
włafnymże jego zwigzawfzy pafem, okrutnie go mordować y rąbać dobywfzy 
fzabli począł. Zbity y śmiertelnie pocięty, pocznie leżąc w fercu śię uciekać 
do Panny Nayświętfzey Rozano-Stockiey tak „myśląc: Panno Przenayświętfza 
Rozano-Stocka ratuy mię. O czym dkoto z ufnością pomyslil,zaraz mu w tae 
nach onych ferca przybywać poczęła, jakoby tuż na ‚poratunek jego woyfka ja- 
kie były, których potędze dufzigc, lubo „cały ma silach zemdlony, z Ziemi sie 
porwawfzy, à wolne rece maiąc, ( bo sig mu te cudownie rozwiązały) fioigce- 
go y nad fobg śię pafiwigcero, z kenia racit Mofkala, y wlzfnaz jego zrabaw- 
fzy fzabla, o śmierć przyprawił, «Sam zaś.wżigwfzy z pod zabitego konia, 
tak raczo umykal, Ze go Żaden 7 .goniacyeh nieprzyjaciół pościęnąć nie mogł. 
Zywo tedy, y zdrowo 7 rak ‚nieprzyjacielfkich ufzedłfzy za obróną Nayswigt- 
fzey Panny Rożano-Stockiey .gotowey każdego na famo Imięnia fwego wfpom- 
nienie by z naywiękfzych spyrwać niebeśpieczeńfw: (b) Sepe vidimus ES audi= 
vimus plurimos bomines in fais periculis Nominis recordari MARIA, & 
illico omnis periculi malum asvafiffe. fawi? sie w Kościele Rozano-Stockim z 

C2 czięk= 
(a) S. Damaf: ferm: de dormit; V. M, (6) S.Anfel: C. 6. de Excell: V.M. 


dziękczynieniem, zeznaigc Cud takowy pod przysięgą. Czemu by lepfza była 
dana wiara, ręką sig włafną podpifał w te Howa: 
Ja Jan Kurowfki wyż pomieniony, wyznawam to dobrodzieyftwo doznane 
te tafki Matki Nayświęt/zey Rożano- Stockiey, y podpifuje sig ręką jwq. 


+ROU 1663. dnia 28. Stycznia. W. Jmc P. Jerzy Grabińfki Horodniczy 
Witebfki Porucznik Chorggwi J. W. Jmci Pana Starofty Zmudzkiego, 
będąc na Mofkwie, gdy tamże po wżiętym pod czas utarczki poftrzale fpadł z 
konia, takiey nad foba doznał ochrony y ratunku od Nayświęt: Panny Rożano= 
Stockiey: gdy bowiem z konia zbity na Ziemi leżąc fercem śię do nicy podno- 
gic y uciekać począł, taką Bog za przyczyną Matki Nayświęt: dopuścił na Mo= 
fkalów ślepotę, że lubo go umyślnie jako przywodcę na śmierć fzukali, y razy 
cztęry na koło jego gromadnie objezdzali, widźieć jednak leżącego, ani fłyfzeć 
jęczącego nie mogli. Co ofobliwfzey łafce y protekcyi Panny Nayświętfzey 
wiernych fwoich życzliwie bronigcey, y zafłaniającey od nieprzyjacioł: (a) 
Obumbrat pracipue Maria fuper capita bellatorum, ut dicere valeant, qui 
pugnant: obumbrafti Maria fuper caput meum im die belli, przyczytać ślę po- 
winno, Jakoz ten, ktory jey łafki doznał, pod przyśięgg, przybywfzy do Roza- 
nego-Stoku, tak, a nie inaczey zeznał. 

Tenże ]mé Pan Grabińfki doznawfzy y drugi raz w podobnychże okazyach, 
obrony Nayświęt: Pannv Rozano-Stockiey nad foba, Spowiednikowi fwemu o= 
powiedział, a dla lepfzey wiary ręką śię włafną podpifał. 

Jerzy, Grabińfkt Horodniczy Witebfki ręką wa. 
$. Tq Bez Roku 1663. dnia 7. Kwietnia X. Staniflaw Kiewlicz Soc: JESU, z 
Węgierfkicy drogi cięfzko zachorowawízy, gdy z Telacyi w Bogu Nay- 
przewielebn: Jmci X. Woyfznarowicza Kanclerza Diecezyi Wilenfkiey, fyfzał 
o wielkich cudach RoZano-Stockiege Obrazu, y tam śię ofiarował, w prętce 
zdrowie odebrał. Za co wotum fwoie Uzdrowicielce fwoiey, ba y caley ze- 
pfutey natury ludzkiey: (b) DEI Genitrix naturam nofiram morbö laboran- 
tem atg ad interitum vergentem in certam fanitatem atg, vitam refiitnit, 

oddawfzy; rzecz pod przysięgą zeznał. Teak 

6- pp Oku 1719. W. Jmc Pan Stanifław Bartofzewicz Obozny Wojewodztwa 

Trockiego, chorobg S. Walentego przez czas niemały złożony, gdy Zas 
dney w tym pomocy od Doktorów mieć niemogł, do Nayswigt: Panny Rożano= 
Stockiey w zdefperowanym rażie człeka ratujgcey: (c) Omni ope defiitutis Ma» 
ria efl prefidió, za rada przyjaciol ofiarował; y tak zupełnie ozdtowiał, Ze ni- 
gdy napotym kadukicm nagabany niebył. O czym w Roku juz 175%: dnia 1. 
Stycznia dał świadeftwo, y przysięgą przy wielu świadkach ftwierdzil, z wła» 
fney ręki dołożeniem. Staniftaw Bartofzewicz O. ir. x eng 

7.Ro 


(a) Richard:a S.Laur: hrade L.V.M. (b) S.Damafior: x. de B.P.M. (c) Idem d.358- 


lil nP P 


ku 1738. dnia 15. Stycznia. Kryftyng Wińfką w niemowlecym wieku 
bo w czwierć Roku po urodzeniu, fłużebna babka kgpać w wodzie ma- 
igc, wlała do kąpieli wody wrzgcey, à zapomniawfzy zimną rofiworżyć, dzice 
cię tam włożyła, które gdy krzyczeć z bolu, yz fparzenia takowego poczęło, 
wraz z kąpieli pochwycone było. ale z zlazłg ze wfzyftkim fkorg y „obumarłe, 
Jeymé Pani Juftyna Michałowika, rodzona tego dźiecięcia babka, wzigwfzy na 
ręce niemówle już prawie nieżywe, ( bo żadnego odetchnienia nie było, ) da 
Kościoła czymprędzey Rożano-Stockiego o kilkanaście tylko ftai odległego 
przyniofla. Przyniożfzy, prosila Ksiezy, aby pozwolono Obraz Nayświęt:Pan= 
ny otworzyc; przed którym położywfzy zmarle dziecie; fama krzyżem padła, 
profząc ze łzami o ożywienie jego. Jakóz za lafkg Panny Nayświęt: zmarłych 
ożywiającey: (a) Tua Virgo potestia multos ex improvifo mortuos, tuü petros 
ciniü commendatos liberafli, z wielu podziwieniem ożyło, y do zdrowia przy- 
fzło. Co tak pomieniona Jeymc Pani Michałowfka, jako y Matka włafna owes 
go dżiecięcia Jeymć Pani Beata Wińfka, przysięgą przy zeznaniu fiwierdzily, 


8.12 Otu 1749. Miesigca Kwietnia. |mć Pan Woyciech Dmińfki z Podlasia, 
Ekonom Dźierżawy Popoweyolfzy WW.Ichmciow PP. Staroftów Au- 
guftowikich, podupadfzy cięfzko na nogi, nie tylko chodźić, ale nawet y ftąpić 
niemógl, przeto go przez czwierć roku nofzono. Dla podźwignienia śiebie z 
tego upadku, już aptek, już różnych domowych używał lekarfiw,ale gdy zadney 
nie uczuł pomocy, dał pokóy kofztom y kurateli, za wiekuiftego siebie ofgdzi- 
wfzy kaleke. Apprchenfyą takową. wybijaiąc mu, odwiedzający faśiedźi radzili, 
azcby nie tracąc nadziei zdrowia, ofiarował śię do Nayświęt: Panny Rożano= 
Stockiey, jako do naypoufalfzey ludzkiey w zdefperowanym razie Ucieczki:(5) 
MARIA tu affitétione folatium, in rebus defperatis fingulere prafidium,uflu- 
chal pomocney rady chory, y uczyniwfzy takie wotum (iż fkoroby Kościoł Ros 
Zano-Stocki by z naydala obaczył, miał pelzngó do niego na kolanach,) wieść 
śiebie do RoZanego-Stoku kazał. Jadąc do niego, gdy poftrzegł o poł mili jes 
fzcze drogi, Kościeł, (aby uczynił wotum [wemu zadośc,) z wozu kazał sico 
bie z fadzić, chcąc refztę drogi, na kolanach odprawić. Tu rzecz dziwna? 
kiedy ten, który zadney w nogach władzy niemial, fkoto z wozu był wyfadzoe 
ny, o fwey mocy nalezytey na nogach ftangł, y żadnego naymnieyfzego nieczue 
jąc w nich dolegania, piechotą do Rożanego-Stoku przyfzedł, Gdzie z dzigke 
czynieniem, cud ten przez śię doznany, famo Zicsigt z świadkami z DZierza- 
wy Popoweyolízy wyznał, y zaprzyśiągł, oraz dla lepízey wiary, włafną ręką 
podpifał śię. 

Woy+iech Dmiń/ki Ekonom Dobr Popoweyol: VW Ichinw PP.Sttów Basi 

a 


(a) Idiota contemp: 8.0.4. (6) Tylkovius infuo vatisi; 


„a niżey wyrażony hedge przytomny wyzunmego, y zapreysiezonego tego cudu, 
© przez Fmci P. Woyciecha Dmińfkiego z dzieśięcią świadkami, jako świadek 
padpifuję Sig Hilaryon Narnicki Pifarzewicz Skarb: W.X. Lit: mpp. 
Ya także jako przytomny tego wykonanego Suramentu, przez Jmti Pana Woy- 
“echa Dmin/kiego podpifuig Się Eukafz Opacki, mpp. 


z: Oku 17 $4.dnia 15.Czerwca,|eymćP.Maryanna Biernacka,iadąc przez do- 
bra J.W Jmci-P.Hetmana Koronnego Woyfzle nazwane,gdy za powftaniem 
wielkiey burzy y firafznych chmur nadcyściets, do karczmy ¿czympredzey $pie- 
fzyła, chcąc uyść nawałnicy, w takie popadła niebeśpieczeńftwo: fkoro do kare 
czmy wiachala, wraz fzturm ow gwałtowny 'karczmę podgnila z fzułami wy- 
wracać, dach łamać y krokwie krufzyc począł. «Śmierć ztad oczewifłą dla śie- 
bie widząc nomieniona Panna, wielkim głofem do 'Nayświęt: Panny Rozano- 
Stockicy wołać poczęła, mó vigo: Matko. Cudowna Rożano-Stocka, ratuy mię 
w tym niefzczęściu, będę Soboty az do śmierci pościłą. “Tu rzecz dziwna! 
kiedy w tym razie karczma zawalona, pic, tak pomienioney Pannie y czlowic- 
¡kowi ig powożącemu, jako y koniom nie fzkodzila; bo dach z krokwiami opa- 
dły, lubo ich tak na koło obłożył, żę y rufzyć Sig z mieyfcz niemogli, na dwie 
jednak piedzi od słów ich zawiff, nic cale pod foba będgcych nie tykaigc. Co 
jako cudownie śię ftalo moeg tey,która fwa protekcyg od zguby nas zachowuje; 
(a) Ipfa tenente non corruis, Ipfa protegente won mefwis, ztąd poznać: Ze 
udzie, ktorzy z wiofki na ratunek zawalonych ofob y koni przybyli,nie wprzod 
je z pod takowzgo zawalenia wydobyli, az dach y krokwie porozrgbywali. ‚Co 

GS ^09 777" famatrzec wyznała y zaprzysiggta. ` 
go p Oku 1755. z Miafła Szczuczyna na Podlasiu Szlachetna Eleonara Zalew- 
; tka, Prezydentowa pomienionego Miafta;-jefzeze Luterka będąc, po poe 
rodzeniu dziecigcia wpadlízy w cięfzką maligne, fześć Niedziel chorowala, 
przytym wrzody wielkie na pierfiach ppezynily śię. RoŻnych lekarftw Aptecznych 
używała, ale «ic sie pomaralo, ‚co wieklza: co Taz barziey, à barżiey Habiala« 
Czujac śię tedy blifkg śmierci, z rady odwiedzaigcych śiebic fąśiadek, jak tylko 
uczyniła Wotum zofłać Katoliczka, y odwiedzić Obraz Nayświęt: Panny w Ro- 
zanym-Stoku wielkiemi Cudami flynacey, tak zaraz tegoż momentu jey ulżyło, 
wrzody frafznie wielkie na piersiach, fame przez śię do trzech dni poginęły, y 
w krótce bez żadnych Medykamentöw Doktoríkich,d>lkonale ozdrowiala,przez 
przyczynę tey ofobliwfzey Protektorki, która wfzyftkieh opufzczonych, w fwo= 
ig Macierzyńfka przyimuie opiekę, y dalekich od miłośierdźia Bofkiego, bli- 
fkiemi y godnemi czyni: (b) O! veré magna M ARIZ gratia,per quam mule 
fi ex cis ad enifericordiom colliguntur, qui à Doctoribus C9 rectoribus do 
guam incurabiles relinquuntur, Widząc tedy tak wielką Tafke nad fobg vor 

ame 
(a) S. Bernard: (b) S,Bonav: in fpec: Firg: L. 5. tomo 6. pag: 459: 


Panny, zaraz w Kościele Szczuczyńfkim, wyrzekłfzy ste błędów Luterfkich,’ 
prawdziwa przyjęła Wiarę S. Katolicka; y piechotą o dwanaście mi] do Roża- 
nego-Stoku przyfzedłfzy na Zielone Świątki, publicznie W Kościele ten Cud z 
Pania Kryftyng Kołakowfka; z Szlachetng' Jadwigą Wodzickg, y z włafnym fue , 


zacym fwoim, (jako dobrze wiadomemi' y przytomnemi, na ów czas tego cue 


downego uzdrowienia) wyznała y zaprzysięgła, przy godnych świadksc!; oraz 
dla lepfzey wiary jako mieumiejętne pifmä krzyżyki pokładły Pie. 
ga niżey wyrażory:wa podpifanin, będąc przytonnym tego Cudu tCUZROTEgO, y 


juramentem fiwierdzońego, przez wyż wyrażone ofoby, jako świadek podpi=- 


fuję Sig Wiktory Sjozief Krzywkow/ki Podczajzy s meletfki, mpp. 
Ja także jako przytomny tego, wła/ną ręką podpiluje Sie San Zalefki Skarbnik 
Bydgow/ki, mpp.- à Na De A CANS ask d 
tr. Ts Roku 1755. z Miafa Grocnay Ewa Biernikcwna przez lat dwie 
maigt ogniłą y roba&twem fłoczoną nogé, roznych lekarfiw używała, 
roznemi, plaftrami okładała, ale nic zgoła niepomzgalo. Udickaige śię do Nay- 
święt: Panny w Obrazie Rozano-Stockim cudzni Lynacey, jak tylko uczynie 
ła wotum iść piechotą, tak Za przyczyną tey Matki Bofkiey, która wfzyfikich 
uciekaigcych śię do siebie by od naywiękfzey łatwo uwalnia biedy y wfzelkiey 
mizeryi: (a) Quis" ef locus miferie, quem non excludat Mater mifericordia, 
zaraz bez zadnego” lekarftwa, rany fame Sig zaczęły ściągać y goić, y doty- 
godnia zupełnie zdrową zoflala.. Co” z fwoją fasiadkg Anną Rabcewiczowg 
wyznała y przysięgą” ftwierdziła,» Z dolozeniem miafto podpifu,” krzyzyków 
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cja nizey wyrażeny,będąc prźytomnym tych dwóch Cudów wyznanych, y jura 
mentem flwierdzonych, przez wyż wyrażone ofoby, jako świadek podpifuję 
Sig, Mateufz Jozef Konopka Ekonom Siderfki Doby Qj. W, mei Pana Ka- 
Jetelana Wileńj: Hetmana Pohi: W. X. Lit: mpp. 


ein także jako przytomny tego; día świadefiwu podpi~uie Się Audrzey Antoni’ 


Maliń(ki, mpg. ` ` me d e AA 
ao COD AUTENEVOZN | coe 

Od Miafia gj. K. Mii Witebpa zeznany, y do Ksiąg Mieyfkich Ratufenych wpifany. 
ee Wypis z Ka Mieyfkich Rarufznych blah A = A 
Roku Tysiąc Siedmfetuego Szestdziesigtego,. Miesiqca Maja Szoflego'Dnia. ^ 
Pkzedemng Symonem Edwardem Tadeufzem Milkiewiczem Lowczym Woje- 
wodztwa, Sedzig Pograniczniym, Lantwoytem Witebfkim, od Jaśnie Wiel- 
możnego |mci Pana JOZEFA z DOWOYNOW SOŁŁOHUBA Wojewody y 
Woyta Witebfkiego, Starofty Sanickiego, Fyfzyikiego, Kc. inftallowanym, y 
przed nami Burmiftrzami, Radzcami, Pawnikami y calg Radg Mapiftratu Miafla 
J- K. Mci Witebíka, na Sadach w Magdeburyi w Ratufzu zaśiadaigcemi coma 
parentes perfonaliter Szlachetni Ichmć Panowie Xawery Zeffatay, Miron Sy- 
(a) Petrus Damafcenus ops/c: de B. V. M. 


inonos 


snonowicz, Teodor Sipko, Ellafz Bonicz, Radni Miafta J.K. Mci Witebfka, ta 
kowe Tefimonium [ub sexu juramenti ad Acta Ksigg Mieyfkich Ratufzowych 
Witebíkich podali, którego tenor fequitur eff, talis: Roku tysiąc śiedmfet pig- 
dzieśiąt dziewigtego, Miesiąca Maja dnia dwanaftego w Mieście Witebiku, Pio- 
run zabił Szlachetng Maryanne, którą po rożnych mieyfcach uderzywfzy, zna- 
ki na różnych mieyfcach uczynił; jako to twarz opalil, na piersiach znak nas 
kfztałt Szkaplerza wypalił, fznurowkę na drobne kawałki wfzyftkę pofzarpał, 
jakby nożem porzngł, po nodze Znak ciggngcy Sig od piorunowey ftrzały wy- 
rażony, trzewik na wylot pod nogą przebity jak kulą jaką, na który ftrafzny wi- 
dok zbiegłfzy sig wfzyfcy, nieżywą oglądali, przez godzin cztery, Rozumie: 
jąc, Ze Ze ocuci, odlewali, ale nic to nic pomogło, bo niczywa była, zaczęli ją 
już przybierać jako umarlg. Wfzyfcy zebrali śię krewni, z wielkim ubolewa- 
niem nad śmiercią; dopieróż przypomniawfzy na Cudowny Obraz Nayświętfz: 
Panny w Rożanym-Stoku, czyniąc z żywą wiarg, Z mocną ufnościg wotum, 
ofiarując tę zabitg do Nayświętfzey Matki; y co tylko ze łzami, y z upokorzo= 
nym fercem zaczęli modły czynić, zaraz ożyła, jakby sig ze fnu ocknęła Z ge 
fobliwfzym zadźiwieniem wfzyftkich, y zdrową zupełnie zoftala; całe miafto 
radością napełnione, z tak wielkiey protekcyi Nayświętfzey Panny. Który to 
Cud wyznawamy, zaprzysiggamy, y włafnymi rekami podpifujemy śię, Die Y 
And dt [upra. U ktorego Teftimonium Podpify rąk bis verbis: Xawery Zaf- 
fatay R.W. Miron, Symonowicz R.W. Teodor Sipko R.W. Eliafz Bonicz RW. 
którzy takową Rote wykonali: My Xawery Zeffatay, Miron Symonowicz, Te- 
odor Sipko, Eliafz Bonicz Radni Miafta J.K.Mci Witcbfka, przysiggamy Panu 
Bogu Wfzechmogącemu w TROYCY Swiętcy Jedynemu, na tym, iż z Szlache- 
tną Maryanng nicinac2ey ftalo Sie, działo śię według wyżfzey expreflyi, jake- 
¿my fami na nafze oczy widzieli y ogladali, y jak fprawicdliwie przyśięgamy, 
tak nam Panie Boze dopomoz: Które to takowe Tefimonium za ufinym y o- 
czywifiym przez wyż wyrażone ofoby, onego zeznaniem jeft do Ksigg Miey- 
fkich Retufznych Witebikich przyjęte y wpifane, Z których y ten Wypis pod 
Pieczęcią Mieyfką Ratufzną Witebikg, z podpifem ręki Pifarfkicy jeft wydan: 
Actum ut [upra. (L.S.) 
Symon Edward Teodor Milkiewicz Lows 

Wojewodz: Witeb: Sędżia Pograniczny 2M 

Lantwoyt mpp. Antoni Szyrma Szczyrbińfki| Kos 
Tomalz Lorhen/s Burmifirz y mornik Smoleñfri, 9. K. Mc Sq 

Vice-Lantwoyt Witeb/ki. mpp. dowy Pifarz Magdeburfhi 
San Iholnik Burmifirz Miteb/ki mpp. Witebfsi, mpp. 
Sergius Sipko Burmifirz Witebfki, mpp. 
Matiey Hatfuza Burmiftrz Witeb/ki, mpp. 
Inne Cada y Łafki Nayé: Matki obfzernie, w Księdze dawnieyfzey fa wydrukowane. 
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